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Wydaje Haszomer Hacair w Polsce Wychodzi trzy razy w tygodniu 
we wtorki, czwartki i sobotp 
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Jui wkr6tce rozpoczniemy druk 
opowiadania 
Sz. Asza 

,;O c z·y 
żydowskie" 

{z cyklu „Goreiqcy cierń") 

Dotychczas nie publikowane w Polsce 

~rwmb Koncetracja oddziałów arabskich 
aktif? PARYŻ. Kor~~en!1!~~~!„,~Y.~!!~~~=~~lel sr~~!,~i!!ja Reu~ra tlono~, 

ze źródeł dobrze poinformowanych 0 KONCENTRACJI UZBROJONYCH OD· ze oddziały brytrJSk1e n~ sa~ochoda~h pan 
8yt„„ń1·a w Palestyn•e ulegla dals"'emu DZIAŁÓW ARABSKICH ' NA GRANICY MIĘDZY SYRIĄ A PALESTY~· Ą. ce:nych udały s.ię, ~ pomedzi~ek do zydow· 

""""' • '" . . . . . , . • sk1ego przedmiesc1a Jerozolimy - Mekor 
zaostrzeniu. Nie zmniejszylo się .1eszcze na- Zarządzono ostre pogotowie WOJ~k br!ty3sk1c1t: staCJonou:anych w· GorneJ a Chaim po nowej :;itrzelaninie między żydami 
silenie rozruchów w kraju, trwają walki w lilei. W nocy z soboty na niedzielę silne oddziały arabskie zaatakowały 2 ko- i Arabami i licznych wybuchach w tej dziel-

~:;~~i~n~o~~~f: °fi~~eka°J:ow ltk'1: tonie żydowskie między Jaffą a Jerozolimą. Wysłano pospiesznie posiłki żydo- nicy. Arabowie z przyległych wzgórz ostrze-
NIEBEZPIECZENSTWO: pierwszy fakt wskie dla udzielenia odsieczy. Odgłos walk słychać było w promieniu kilku liwali w. dalsz.ym ciągu przedmieście po 
agręsji z zewnątrz, napad grup arabskich z kilometrów. pr~ybycm WOJSka, . . . 
Syrii, ktore zaatakowały dwa _pograniczne W centrum Jerozolimy wywiązała się 

o.siedla żydowskie Kfar Shold i Dan. : N a. t . a k walka między: ~ydami i Ar·abami po usiło-
Jak wiadomo, reakcyjna Liga państw o· . ' w y waniu przez ' ~ydów zatarasowania drew. 

arabskich od dłuższego czasu czyniła przy- . , nianymi belami jednej z ulic. żydzi, którzy 
gotowania do_ tego rodzaju akcji. Sądzono przybyli ciężarówką, zost-ali zaatakowani 

Jednak, że nie nastąpi ona wcześniej, dopó- na· osi· edle z· ydowsk1· e przez Arabów, po otrzymaniu jednak posil· 
ki nie zostaną ewakuowane wojska bryty.i- ków zdołali obsadzić barykadę. 
!kie z Palestyny. Do tego czasu, jedynie JEROZOLIMA. - W niedzielę wieczo-
ro~ruchy we·wnątrz k-raju miały zwiększyć JEROZOLIMA. Znaczne siły arabskie zaatakowały osiedle żydowskie KFAR rem terroryści żydowscy wysadzili w po~ 
chaos i przygotować grunt dla ,,szeroko za- . li wietrze dom w mieszanej dzielnicy ży.dow-
~ojone.i akcji". . - URlACH. Patrol ,,Haganah" powstrzymał oddziały orabskie do przybycia po - sko-arabskiej. Jeden Arab został pogrzeba~ 

Czyżby '.Ar-abowfo z1nienili plany? Czy na- cji brytyjskiej na samochodach p·ancerny~h, która odparła atakujących Ara- ny pod szczątkami, drugi zaś odniósł rany., 
ruszenie granicy syryjskie.i oznacza zapo- bów. Dwóch żydów zostało zabitych. Po eksplozji odezwały się w mieście syreny. 
czątkowanie ,,wielkiej akcji"? Odpowiedź 1„m1 11 , ~1 rri1 11 11,u1 11 1 11 111111111M~1t11 1 1 , 1 1;; 1 i M'lllJllMt~11 1 11 1,1" ''""'' ' ''""11 1 1111 111 i t i 1. i ·1fl1 11 1 11 111 1 11 1 11 1 111 11111 1 11111 11111 1 1111 111unin1 11 1 n 1u 1n111 1 11 1n11 1 1 11 1 111 11 1 11 1 11 1 11 1 11 1 n 1 11 1 11 1111 11 1n1111n111 1 11 1111111 11 1 111 11 1 Zarządzono ostre pogotowie policji i woj.-
na te pytania .przyniosą nam, zapewne wy- ska. Zaalarmowano też wojska brytyjskie, 
padki najbliższych dni. Nie ulega .iednak A 1 • k I · d • I • 
najmniejszej wątpliwości, iż nowe niebez- H t . d . n Q ne I o w gdy strzelcy arabscy w me zie ę ponowrue 
pieczeństwo zawisło nad jiszuwem, a zwlasz aeana s w1er _ za WI . . atakowali osiedle żydowski~ Dan, w pobliżu 
cza nad 1wszymi osiedlami, położonymi w granicy między Syrią a Palestyną;. Dan jest 
pasie-pt>grątlicznym. jednym z; 2 osiedli żydowskic~którQ w pią"' 
-- tek o świcie otoczone zostały' przez oddzia· 

Nie możemy 8ię ludzić co do stanowiska PARYZ. Agencja France Presse w depeszy z Jerozolimy podaje rozmowę ły szczepów arabskich, przybyłe z Syrii. 
Wielkiej Brytanii wobec tych wypadków. swego korespondenta z jednym z kierowników „HAGANAH". W Ęetleem pewien Arab usiłował zaszty-
Aczkolwiek Anglicy wzięli udział w odpar- y PODSTAWY DO PRZYPUSZCZENIA , · d ł przedsta l t ' i· · t . byt ·ki 
ciu ataku na grahicy syryjskie.i, to nie mo- „NIE MAM - oswia czy , , • e o~ac po ICJan a r YJS ege, pragnąo 
żna pominąć, : iż DECYDUJĄCYM BYf.i wiciel Haganah - ŻE RZĄD PALESTYŃSKI I BRYTYJSKIE SIŁY ZBROJNE przywłaszczyć sobie jego karabin. Napast-
UDZIAŁ HAGANY. Z oświadczenia rzecz- ZMIENIŁY SWE STANOWISKO WOBEC AGITACJI ARABSKIEJ. Rzecz ja"'. nik został zatrzymany„ Jednakże w czasie, 
nika Hagany wynika, że gdyby nie Angli- sna, że Anglicy nie mogli tolerować ataków arabskich poprzez granicę. nawet gdy 2 policjaJltóW prowadziło go do komi-
cy, straty arabskie bylyby p'od natarciem uw~ględniaJ'ąc S"'ą rzekomą neutralność. Gdyby J"ednak wojsk.a br.yty\jskie_· sariatu, aresztewan;v. zbiegł przy; pomocy 
Hag(Jfn.y o wiele więks~e. Poza tym jasnym ., swych rodakow~ · 
jest, iż rząd Wielkiej Brytanii· nie tylkQ nie wczoraj rano nie interweniowały, atak zostałby odparty z duzo w1ększy1Dl LONE>YN~ - '.Agencja Reutera donosi z 
wywarł presji na Syrię •w lcierunku zaprze- stratami dla Arabów". Jerozolimy, że w pobliźu tego miasta doszło 
stania naruszania granicy palestyńskiej, Następnie przedstawiciel Haganah-stwierdził, że egenci brytyjsc.y dążą usil· do potyczki między Araoami i zołnierzami 
ale zapewne byl doskonale poinformowany h k „ d d" · k •• 1.: • 'I' ' 
o tej akcji. Oficjalne demarche rządu pale- nie do reauzacji porozumienia Arabów z sąsiednie ra3ow o po Jęcia a CJl urytyjskimt rzecli '.Araoów zostało zabi-
styńskiego nie może pod tym względem ni- w Palestynie. tych, zas 1 żołnierzy brytyjskich odniosło 
kogo wprowadzić w bląd. Wielka B1'ytania Ta sama agencja donosi, że, mimo protestów ludności osiedli żydowskich, rany. Walka nastąpiła W chwili kiedy od-
posiada dostateczny wpływ w krajach arab- w dolinie między Haifą a Beitsanem stacjonują jednostki t.zw. „legionu arab- dział brytyjski próbował przeprowadzić re-
skich, aby nie dopuścić do tego rodzaju ak- ~ wizję w jednym z domów. Przy wejściu do 
cji. Jeślli mają one mie.isce, niewątpliwie skiego". Przedstawiciel rządu oświadczył, że jednostki te pilnują przebiegPJą- oudynku Anglicy zostali zasypani strzałami 
znajdują milczącą aprobatę kół londyń- cego tamtędy naftociągu. ~ przez ukrytycli tam '.Arab6m 
skich. 

Wypadki M pograniczu syryjsko-pale
styńskim dają wyraźną PODST A W.W DO 
INGERENCJI Organizacji Narodów Zjed-
1ioczon,ych, a zwłaszcza RADY BEZPIE
CZE'&STWA. Naruszenie granicy przez Sy
rię wypadło akurat na dzień, w ktorym po 
raz pierwszy obradoWQJa Komis.fa Palestyń
ska ONZ. M-iala to być niewątpliwie demon
strac.ia przeciw, 11owziętej większością gło
sów Narodów Zjednoczonych, uchwale o 
utworzeniu państwa żydowskiego. Autory
te't i istota Organizacji Narodów Zjedno· 
czonych zostały wystawione na wielką pró
bę: jeśli nawet w tym wypadku, kiedy pod
stawą decyzji, co należy do rzadkości, sta
ło się porozumienie USA i ZSRR - ONZ 
wykaże również swą bezsilność i brak ini
cjatywy, wówczas nie tylko naród żydow
ski, ale i inne narody STRACĄ 7JAUF ANIE 
DO ONZ .iako instytucji międzynarodowej, 
mogącej zapewnić 'Dokój i bezpieczeństwo 
w świecie. Próby ingerencji państw arab
skich w sprawy Palestyny, wywolanie 'przez 
reakcyjne kola arabskie wespół z dyploma
cją brytyjską krwawych rozruchów w kra
ju - winny być przedmiotem natychmia
stowych obrad Rady Bezpieczeństwa. Jedy
nie stanowcze, konkretne i szybkie kroki ze 
strony ONZ mogą zapewnić przywrócenie 
pokoju na Bliskim Wschodzie, oraz realiza
cję uc'hw<U ONZ odnośnie Palestyny. 

Niezależnie od interwencji ONZ, jiszuw 
palestyński, a wraz z nim caly naród ży
dowski NIE ZAPRZESTANIE SWEJ 
W ALKI w obronie bezpieczeństwa i swych 
praw do samodzielności politycznej v.1~ Pa
lestynie. Szybka i zdecydowana odprau:a 
udzielona bandom syryjskim przez Ha,ganę 
mogla niewątpliwie przekonać napastników, 
że żydzi NIE ZAWAHAJĄ SI.W prze'1 ·na,j
większy1ni ofiarami i wysiłkami, w ch·wili 
zagrożenia jakiegokolwiek naszego osiedla, 

Dr Sneh ośUJlad~za1 

Bezwzględnie kontynuować Haapala I 
TEL-AWIW ·(obsł'. wł.) W związku z 46-

leciem istnienia KKL odbył się w gmachu 
„Habimy" masowy wiec. · Słowo wstępne 
wygłosił L.Kamini, przewodniczący Krajo
we~o Komitetu, składając hołd pamięci 
tworców żydowskiego Funduszu Narodowe
go - prof. Szapiro, dr. Herzla i ]11. Usysz
kina. Dr. A. Granowski, przewodniczący 
dyrektorium KKL, zreferował o za
gadnieniach KKL w nQwym ustroju poli
tycznym. Oświadczył on, iż według obli
czeń, trzeba będzie osiedlić na roli około 

300.<JOO żydów w ciągu najbliższych 10-ciu 
lat. W tym celu potrzeba 3 milionów duna
mów ziemi. 

Obszerne przemówienie wygłosił dr. Sneh, 
który po raz pierwszy wystąpił publicznie 
po dymisji ze stanowiska członka Egzeku· 
tywy Agencji żydowskiej. 

Dr. Sneh oświadczył na wstępie: „Trzy 
rzeczy będą sprawdzianem samodzielności 
państwa żydowskiego! rozwój kolonizacji, 
aliji i wzmocnienie 'bezpieczeństwa. 

Przed utworzeniem tymczasowego 
rzqdu żydowskiego 

LONDYN. - Associated Press donosi z 
Jerozolimy, że na konferencji prasowej, 
rzecznik Agencji żydowskiej zapoznał zebra 
nych z przygotowaniami nad utworzeniem 
tymczasowego rządu państwa żydowskiego. 
Budżet roczny ma wynosić 12 i pół miliona 
funtów, Rząd będzie się składał z 15 mi
nisterstw. Stanowiska ministerialne zostały 
już obsadzone, .iednakże rzecznik odmówił 
podania nazwisk. 

nie przewiduje się Jerozolimy, zaś IiA:ndy
datura Tel-Awiwu jest wątpliwa. 

Zarówno pewna ilość Arabów jak i :An
glików wyrazifa chęć pozostania na dotych
czasowych stanowiskach, w przyszłym 
państwie żydowskim. 

. Prace nad utworzeniem tymczasowego 
rządu, prowadzone są przez delegatów 
Agencji żydowskiej i Waad Leumi. 
lllllllllllllllllllllllllllllllllllll'!H:llllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll~llllllllllllllllllllUlllllll 

Zagadnienia bezpieczeństwa 'i informo-
wania jedn?stek wojsk~wyclt nie..są cawilo- 140 OOO Zydów na Węnrzech 
wo przedmiotem rozwazań. • & 
. LOND~. - Rzeczni~ Ag. żyd. zak_om1;l·i - .BUDAPESZT (ITA). Na podstawie opu

mkował, ze w dalszym ciągu rozpatru]e się bhkowanego sprawozdania zn. ajduje się 
~pra~ę .Przyszlej stolipy nowego państwa obe~e ~Wę.grze .'OOQ IYllB..i 11:„ 
Qtaz 2eJ. ~WY4 ~ k11Zd~ ra~ie li.li ~tpJ~ gQ li'j ~ At, -~· i~"P- ' 

Omawiając zadania KKU w związku ze 
stworzeniem siły żydowskiej, dr. Sneh pod
kreślił: „Ołówek, który nakreślił granice 
Palestyny posuwał się :wzdłuż brózd, które 
zostały ustalone przez żydowski pług. 'l:y
dowski Fundusz Narodowy roznieci iskrę 
nadziei dla zrekonstruowania całości kra-. '' . . . JU ~ , 

Tak jak powinniśmy utrzymać KKI.;, jako 
najpoważniejszy instrument kolonizacji -
tak nie jesteśmy uprawnieni do zaniedba
nia również innych czynników w: dziedzi· 
nie imigr11-cji - Haapala., ' · ' 

Anglia naruszyła uchwałę ONZ odnośnie 
o~warcia portu dl!!- wolnej imipacji; Stany 
ZJednoczone, zamiast wywrzec presję na 
W. Brytanię, by honorowała uchwałę ONZ 
- radzą nam przerwać Haapala. Nie może
my przyjąć tej rady nawet od tych, którzy 
chcą grać rolę naszych przyjaciół. I błogo
sławieni będą ci żydzi, którzy nie sluchali 
rad Ameryki i wyruszyli w drogę do brze
g?'U! ojczyzny. W. Brytania M~uszyla rów
niez uchwalę ONZ o utworzeniu legalnych 
żydowskich sil zbrojnych. Jeżttli nie pOf;
ii:olą M?J?- utworzyć za ~godą wladz tych 
sil zb1·01nych - zorganizujemy je sami • 
. Końc.ząc, <J,i·. ~neh oświad~zył: „Nie mo
zemy si~ opiera~ na. rządzie pr~eciwnym, 
n~m•.!Ull w ~raJu, a.ru. ~ Londyme. Nie po
w1nn!smy się ~bawiac, gdyż otrzymamy 
przyJazne poparcie ze strony mocarstwa 
które pragnie nam, pomóc i wywrzeć preę.ię 
~a mocarstwo, ktore dotychczas wah?, się 
Jeszcze". 

_„Wypowieaziano nam rwo3.·n~ -- ti:ęą~emy 
~~~~la.mi .~lantl<\,_~ ~a 



Str .• MOSTY 

Uznanie Hagany przyniesie 
spokój w kraju 

NO~ JOR~ (ob8ł. wł.) B. burmłat~z I datkowego zaciągu do policji żydowskiej - W końcu oświadczenia czytamy: 
Jerozohmy Dame~ Am1ter, oraz przewod~1- zostały odrzucone. Ochrona instytucji rzą- „Przez cały czas trwania zamieszek rząd 
czący NadzwyczaJnego Komitetu gminy zy- dowych i municypalnych a także życia i angielski uparcie odmawia uznania Arabów, 
do~skiej w Je~ozolimle Mordechaj Eli~sz, I tnienia obywateli palestyńskich spoczęła w jako agresorów - chociaż jest wiadomym, 
ktorzy p~z~by!1 do Nowego Jorku w związ- dużej mierze na barkach policji arabskiej, iż zajścia zostały wywołane przez bandy a
ku. z omowieme~ przJ'.szłeg? stat'!t~ J ero- której członkowie - jak powszechnie wia- rabskie, celem uniemożlwienia wykonania 
zohmy - opubhkowah Wllpolne osw1adcze- domo - brali udział w rozruchach po stro- decyzji ONZ. Uważa on, ie działalność band 
nie, w którym piszą m. in.: ~ie arabskiej, a także masowo dezerterowa- arabskich jest oczekiwanym potwierdze-

„Byłoby je1zcze rzeczą mozliwą zlokall- h z bronią w ręku". ~ niem jego własnych proroctw ... " 
~ować zajścia w Palestynie i przywrócić lad ----------------------------~--------
" porządek w kraju, gdyby rząd wyrMkł eię w t • • Sh t k 
roli nieząinteresowanego vJidza. i nie tylko ys ą p Ie n Ie er O a 
ostrzegł Arabów, by zaniechali aktów prze-
mocy, lecz przedsięwziął również skuteczne 
kroki, by je ukrócić". na konferencji prasowej 
„Obarczając Haganę i policję żydowska 

obowiązkiem zapobieżenia rozruchom, rząd 
przeciwdziałałby akcji odwetowej, która o
becnie jest jedyną możliwością wyjaśnienia 
Arabom faktu, iż przemoc jest mieczem o-
bosiecznym". · 

'()mawiając rozwój wypadków w kraju, 
obaj działacze podkreślają: 

, Od czaeu, gdy rabunki i podpalanie zo
•tały określone jako czyny, którym rząd nie 
mamierza przeciwdziałać przez użycie siły -
IM'testały one by~ przeetwstwem w oczach 
Arabów. Odmówiono Haganie wszelkich 
możliwości wykonywania czynności politycz 
nych. Została ona potraktowana, jaka nie
legalna organizacja 7.brojna, co ·ograniczy
ło jej za.kree dzialania do akoow odwetu. 

Kilkakrotne uporczywe żądania . do-

Kapryśny „przypadek'' 
„Przypadki chodzą po Jud'2ioch" - mówi 

popu/CN:ne przysłoWlie. Odozuł to chybu na 
własnej skórze organizator ak-0.demfl, poświę
conej mieaiqcowi kultury żydowskie/ w Łodzi, 
która odbyła się przed tyg.odniem. Jako kle
townik Wyd7Jfalu Kultury J Propagandy przy 
WKZ dolożyl w11zelklch 11/orań, by zorganiiro
wać powyższą imprezę, z drugiej strony jako 
bundowlec przed&i(fWz.iął odpowlednle „środki 
oat!'ożno§ci", aby nie zdarzyło się nic takiego, 
co kolidowałoby z jego własnymi poglądaml. 
Zgodnie zresztą z uchwałami CK Bundu, który 
postainowjJ wyłamać się z ogólnej mandfeata
cjd &poleczeństwa żydowskiego w Polsce, po 
uchwale ONZ - w:łJomniany ergo.n/zator (na
zw/my go ob. X}, póslawilł sobie za punkt ho
noru, aby słowo Palestyna nie padło w cza11ie 
wspomnianej_ a·kademll. Toteż ob. X zrezygno
wał nawet z udeJwrowainf.a sali pottretaml, 
czy tet haJlami - bo przeoleź wtedy trzeba 
by bylo może ja.koś podkreś116 również wkład 
jlszuwu palesty1bk.Jego w źydowsklm życiu 
kulturalnym ... 

Ob. X „sformował" nawet dobra,ne pre
zydium w części ollcfalne/ akademii, w któ
rym nie znalazł się ani jeden ay/onlsla. Zresz· 
tą nie jego to wJna, „przypadek" bowiem 
zrzadzlł (zawsze ten kapl!y§ny przypade·k!), .te 
niektórzy czlonkowje prezydi<um. Komitetu Ży
dowskiego - syjoniści, wyjechali z Łodzi, ~n
nym znów „przypadkowo" , nJe doręczono za
prosze.ń. Zresztą „przypadek'' te.n spowodownl, 
że i redakcje pism syjoni&tyoMych takJch za
wladomie1i nie otrzymały. 

Najmniej w tym jednak w~ny ob. X. Sam 
widz.lałem, jak krzątał 11Ję po wickJwnl „w po
szukiwaniu" syjoili.!ty do prezydium. Nie po
mogły mu nawet okulary - nie .1zna.fazl" ... 

Gdy ostatnie nJebezpieczetlUWo minęło, oh. 

TEL·AWIW (obsł. wł.). .Występując na 
konferencji pra~owej w Tel-Awiwie przed 
swym wyjazdem do Nowego Jorku na kon
ferencję Komisji Pięciu - kierownik Wy
działu Politycznego Agencji żydowskiej M. 
Shertok wyraził swą pewność, iż ONZ po
dejmie wszelkie kroki, by przywrócić porzą
dek w Palestynie. 

„Nie mamy żadnych podstaw - powie
dział Shertok - by wątpić w to, że oba mo
carstwa, które poparły uchwałę ONZ w 
sprawie Palestyny, są zdecydowane ją wy
konać. N a ile jest poinformowana Agencja 
żydowska. sprawa stworzenia międzynaro
dowych sił zbrojnych dla Palestyny znala
zła się na porządku dziennym. Jednak wie
le zależy od stanowiska USA. 

„Agencja wskazała delegacji radzieckiej 
i amerykańskiej na konieczność stworzenia 
armii międzynarodowej - zaznaczając je
dnocześnie, że, jeżeli jest to niemożliwym, 
to 2ydzi są gotowi bronić się sami, oczywi
ście pod warunkiem, iż otrzymają pieniądze 
i broń. 

„Choć sprawa Palestyny nie została je
szcze przekazana Radzie Bezpieczeństwa, 
tym nie mniej Agencja spodziewa się, te w 

końcu stycznia lub w początkach tutego bę
dzie rµogła wystąpić przed tym forum". 

Następnie Shertok omówił sprawę t. zw. 
„nielegalnej" imigracji. Zaprzeczył on po
głoskom, jakoby Agencja przyjęła uchwa
łę przeciwko Haapala, lub zobowiązała się 
do jej przerwania przed jakimkolwiek orga
nem międzynarodowym. Shertok przyznał, 
że istniała słlna presja ze strony Stanów 
Zjednoczonych w tej sprawie. W odpowie
dżi swej Agencja stwierdziła, re chociaż nie 
ma prawa powziąć takiej decyzji, jest jed
nak gotowa użyć swego moralnego wpływu 
i przekonać uchodźców, by uzbroili się w 
cierpliwość. Postawiła jednak warunek, by 
Wielka Brytania oswobodziła jeden port pa
lestyński, jako zaplecze dla wolnej imigra
cji. Przewidywały to zresztą zalecenia ONZ. 
Po oświadczeniu Bevina., który kategorycz
nie odrzucił ten warunek, Agencja nie mia
ła prawa ingerować w sprawy Haapala. 

Kończąc swe wystąpienie Shertok wyra
ził swe głębokie zadowolenie z powodu spra
wności żydowskich sił obronnych w Pale
stynie. Stwierdził on również, i~ w obozie 
arabskim panuje silne zaniepokojenie z po
wodu kryzysu gospodarczego i poważnych 
strat w ludziach. 

Anglicy· i Arabowie ... uciekają 
Z brytyjskich biur linii lotniczych oraz samolotaIXli. pochodzi z Tel-Awiwu, mimo, 

linii okrętowych komunikują o wielkim iż szosa prowadząca 11a lotnisko Lydda, jest 
wzroś-:ie zamówień na bilety na wyjazd z ostrzeliwana przez Arabów. Wśród kandy
Palestyny~ Wiele żon urzędników brytyj· datów na wyjazd znaleźli się też zamożni A
skich, przybyłych dopiero niedawno do mę- rabowie. Prasa arabska w Jerozolimie na
żów po dłuższej rozłące, zamawia obecnie 

1 

zywa ich „zdr.ajcami i tchórzami" oraz na
miejsca na powrót wraz z dziećmi do Wiei· wołuje do konfiskaty :eh mienia. 

kiej Brytanii. Większość zgłoszeń na wyjazd 

Arabski ,,trójkąt strachu" 
LONDYN. - Korespondent Reutera u-1 Korespondent zdaje sprawę ze swej po-

zyskał wywiad z przywódcami partyzantów dróży po arabskich obozach warownych w 
arabskich, którzy ćwiczą się w kryjówkach górach Galilei oraz po „trójką.cie strachu" 
górskich, niedaleko Samarii i Gallilei. Arab· w Samarii, który położony jest między mia
ska armia partyzancka w Palestynie odby- stami Nablus, Tulkarem i Jenin. Korespon
wa obecniP. intensywnie ćwiczenia i gotowa dent objechał 45 kim., zastając wszędzie 
będzie do akcji, jako jednostka zdyscypli- atmosferę podniecenia przed oczekiwanym 
nowana, już mniej więcej za miesiąc. Tysią- starciem. Przywódcy partyzantów, za ·któ
ce Arabów w sile wieku opuściło miasta, by rymi stoją wojow11icze plemiona górskie, o
przyłączyć Łłię do tych oddziałów. Zakoń- świadczyli, że oczekuj4 rożkazu, by przy
czenie ćwiczeń, odbywających się pod do- stąpić do działań. Zapowiadają oni „likwi
wództwem podoficerów, którzy służyli w dację" kolonii żydowskich, rozsianych w 
armii brytyjskiej, ma być skoordynowane z dolinach P~lestyny. C?d c~asu do czasu 
przybyciem Fawzi Bey Kawuki legendar- lotne oddziały arabskie, mektóre w samo
nego" wodza Arabów, który r~ekomo szy- cho~ach ,,Jeep", P~~rolują drogi w ob~ęb,ie 
kuje się do wkroczenia do Palestyny od „trółkąta strachu w obawie pi;zed .1nf~l
strony syryjskiej. Ta inwazja dobrze wy· tracJą żydów. Koresponde~t .s~wierdz1ł, ze 
ćwiczotlych Arabów w Syrii ma stać się ~y- Arabowie są dobrze uzbroJeni l broń stale 
gnałem do zorganlzowanych na. szeroką ska przybywa. 
Ję walk o Palestynę. 

Nr. 7 "(129f 

Możliwości wymiany 
gospodarcze) 

polsko-palestyń skiej 
Dvvutyigodlruioc „życie g.ospodarcze" (Nr_ ~ 

zamiesricra niezwykle ciekawy amtyikul mz. 
Andrzeja Jen;icza pt. „Palestyna. - brama _n_a 
SwdJwwy Wsdhód", w kitMym omawLa moa.ilt
wości wsipółpracy gospodarca..ej pollsk?·p~e4 

styńskiej. Zarmi<es.?lcZaJlllY nrliektóre WYJ1!'\1k.i z 
tego aJI1tyik:ułu: 

Momentem nie bez znaczenia dla Polski 
jest' fakt, iż 40% ludności żydowskiej w Pal~· 
stynie pochodzi z Polski, którą_ zna i ohętm_e 
by prowad1Ji/a z naszym k.ra1em _tronsakcie 
importowo-eksportowe. Jednakże strona P_Ol.s·ka 
musi jednocze.śnie liczyć się z faktem, Jz 1;ze
reg Zydów emigr.ootów z Polsl<i. pozostawi.Io 
tutaj swoje nieruchomości, z.a klore w swoim 
czasie wypadnie placić. Ponieważ n.ie jest ta
jemnicą, iż nie jesteśmy zasobni w ~ewizy, 
pozostaje jedyne wyjście, tj. trnnsakc1e eka· 
portowo-Jmportowe. 

Import do Palestyny w raku 1938 stanowJI 
rówoowartość funtów 'palestyń&Jdch 11.357.000. 
a w roku 1944 wzrósł do sumy funtów pale.t. 
27.904.000. Zaznaczyć wypada, iż w roku 1938 
fmpo.rt z krajów Srodk-owego Wschodu stano• 
wił 20,3% wartości całego imponu, a w roku 
1944 doszedł do 44o/o. 

Natomlast eksport z Palesty!lly w roku 1938 
s/CI!Tlowil równowairtość funtów pal. 5.066.00n. 
a w roku 1944 funtów pal. 10.10'1.000, w tym 
eksportowano w 1938 r. do krajów Srodkowe· 
go Wschodu 12,So/o wartości całego •porlu, 
a W l'Oku 1944 - 44,3%. 

Powyższe dane wska,zują, fe nieustannie 
wzrasta znaczenie Palestyny jako ośrodka. eks· 
ipc>rtowo-imporl!owego na Srodkwym Wscho
~e i że w kraju tym przeważa import nad 
eksportem. Palestyna interesuje się tmportem 
cukru, żelaza, węgla (bUlllkrowego), p.szen.icy, 
cementu, szkła, wełny, wyrobów tekstylnych. 
·sztucznego jedwabiu, szczec.illy, piew.a, ka&Z 
i grzybów. 

Poza tym Pale&tyna może opegrać powai<nq 
rolę w reeks-p.orcie różnego rodzaju towarów, 
lak z innych krajów na Srod.kowy Wach6cf, 
jak również i ze Srodkowego Wschcdu na 
ry<11Jd europej&kie. 

Sumufąc stwierdzić wypada, fź rru.tkoU ku· 
piecka, kredyty, ułalwJona moźno§ć poo.etro
wa.nia rynków światowych, umie/ętność w11pól 
pracy z kontrahentem i duże moż./iwości na 
odcinku rozwoju stosunków handlowych, sti 
to argumenty, przekcnywujące I zaohęcajqce 
do transa,kcji z Pale1tynq. 

Pamiętając o tym musimy podwo.ić nasze 
wysiłki, by póki jeszcze cza&, wejść na ryl1kf 
Srodkowego Wschodu, a pr.z.ede wszys.Udm 
Pal~tyny, aby później nie stanąć wobec ko
nieczności ponoszenia zbyt wysokich kosztów 
dla utorowania drogi na.uym towarom na 
Srod.kowym Wschodzie". 

Problem imigracji 
„Mlszmar" w a,rtylkude W!Sltępnym pi-sze tlił 

temat Haaip:aila: „KO'Ilieczno5ć Haapala jesit 
w.il~:ksza o<d 5ily dypilomaicji. Ma<a·pii1'i:m okJrętów 
„AamaiUt" ~ „Kibuc GaiLujo,t" m1e pmyibyill do 
Briec. Wrota nie •rorz.w<alI'ły sńę pmed nimti. Lecz 
~bdiżyfil 6'ię oni do ~ów pail68111yń.skńdh. Nie
daileki jesit d-z.ień, k:it!(Jy przylbędą d'O lk!ra.ju. 

DypLomacija nie wytrzymała &iły H&apalai, 
amii też wo.Ii - maa,pillim. Obecnie pewni są 
imigranci iz ok!rętów „Acmaut" i „Ki'buc Ga~ 
lu•joit": „wrota Pailestymy oitworlZą się pr17A!d 
nimi". 

W. Bryita:n.ia saibotuje uchwaiy ONZ. Nie 
j e&t ona gorowa otworzyć poiI111u dla. umoż<ll
w:i.einia iimigra.cjli res.Zltek żyd-05/bwa. Nie po<W· 
SJtaJo nam więc nk i:nnego, jak d9norow.ać po· 
li<tyJcę dmi9iracyjną W. Bryita111.ii - kro.azyć 
demistą i boh:aite11&ką drogą Haaipala", 

X mógł spokojnie zagaić akademię. Oczywi
ście, n'ie można mieć do niego żadnych p1eten
sj.J, że ani słówkiem nie wspomniał o oslq,g· 
nięciach kulturalnych ji'szuwu .paleslyftsOi.iego. 
Nie byłby przecJeż w zgodzie ze swoim SLr
mleniem partyjnym. I byłoby wszystko ;>rz<>,
szło „w porządku" - gdyby nagle (O zgrozo/ 
Któż mógł to przewidzieć?) nie zdarzyło s•ę 
coś wręcz nieoczekiwa.nego. Z mównicy D•ldły 

Czy O N Z zareaguje na prowokacje band arabskich·? 
na salę następujące 11lowa: „Uchwałp o utwo- LAKE SUCCESS. Sekretarz ge-
rzenfu .niepodległego patlalwa żydowskiego w neralny ONZ Trygve Lie. nawiązu-
Pale.styl!l.ie fest taktem... Walczymy o naszą jąc do wyjazdu komieji ONZ do Palestyny 
wolnoś6, J·iszuw żydowski w Palestynie wal- wspomniał o projekcie mif;dzynarodowych 
czy. Zydow11ka klaJa robotniczo ·w Erec Jaraeł oddziałów bezpieczeństwa, zgodnie z wnio-
11/e pozwoll zamieni<! kraju w bazę dla kno· Skiero kanadyjskim. Lie zaprzeczył, jakoby 
wart fmperJa/Jstycznych podżegaczy wojen- były prowadzone rozmowy pomiędzy mocar 
nych.„" stwami w sprawie 11tworzenia mi~dzynaro-

W jakit to spo.,ób, mimo wszelkich §rOd· dowych sił zbrojnych, których .zadaniem ma 
ków ostrotno8cl ob. X, sala usłyszała słowo być utrzymanie poniidku na terenie Pale-
o walczącym jiszuwie? styny, lub tei jakoby ONZ prowadziła per-

Winę ponosi naturalnie pnypadeic /... ci/o· traktacje z przedstawicielatni malych 
nek CK PaleJtyt'isl<leJ Partii Komunlstyczne/

1 
państw, co do wysłania przez nie kontyn

Gorza.ńskl. Ob. X zaprosił go do preiydtum, gentów wojsk dla ochrony komisji. 
lecz nie spodziewał się, te kapryAny „przy. Rzecznik departamentu spraw zagranicz
padek" apłata mu takiego figla, Kt6t mógł się nych w Ottawie ujawnił pewne szczegóły 
spodzt~ać, ie komuni.!ta palestyński nawfqfa "Propozycji kanadyjskiej, dotyczącej powo
w czasJe uroczystolcl z oka.z/I miesiąca kul· łania ochotników ze wszy8tkich pańfltw na 
tury tydowsklef. do bohaterskie/ WtJlki fi.szu· I świecie, w celu utworzenia niewielkiei siły 
wu paleatyfrskl~gn o nfczawfslo§ć narodową? ?.broinei d!a ochrony I<omia.ii Palestyńskiej 

"'vlko ri,.. ob. X.I ONZ. :Wniosek ten zostanie prawdopodob-
' Ygrek łlie :złożony przez Kanadę, s:dy w ltttYm pań-

' . 

stwo to z .kolei obejmie przewodnictwo na 
Radzie Bezpieczen1twa. 

W Ottawie obawiają się, że prace komi
sji ulegną zwłoce, o ile bezpieczeństwo jej 
nie zostanie zagwarantowane, 

JEROZOLIMA:. Prasa zagranicz-
na notuje dalsze prowokacyjne wy
stąpienia Arabów w Palestynie. Ubiegłej 
nocy znaczne siły arabskie zaatakowały 
dwie kolonie źydowskie, położone między 
Jaffą i Jerozolim~. Wysłane posiłki żydow
skie odparły Arabów. 

Rzecznik Agencji żydowskiej komentu.iac 
nieustające prowokacje arabskie oświad
czył, że incydent na granicy sycyjsko·pale
styńskiej, który na skutek napaści kilku
set uzbrojonych Arabów zamienił się w kil
kugodzinną bitwę - postawi ONZ wobec 
konieczności jasnego określenia swego sta
nowiska. Była to pierweza próba inwazji w 
Palestynie, a wybór daty nie· zdziwi nikogo 

- powiedział rzecznik. Dzień 10 stycznia by) 
przewidziany przez · Wyeoki Komitet Ara·o
ski, nie bez powodu. Da.ta ta bowiem zbiega 
eię z pierwszym zebral\iem komisji, której 
ONZ zleciło przeprowadzenie podziału Pa· 
lestyny. · 

Jeśli rząd syryjski - mówił dalej ·rzecz
nik - przekona się, że ONZ energicznie rea 
guje przeciwko tego rodzaju napaściom, 
wówczas zastanowi Bi~, czy warto realizo
wać wskazówki Wielkiego Muftiego. Pre• 
mier syryjski mówił o „bitwie o Palestynę"
~aszym zda!li~~ jest to raczej walka prze• 
c1wko ONZ I JeJ autorytetowi - zakończył 
rzecznik. 
.. L~KE SUCCE~S {!TA) Członek delega

CJl l"d:r.ego w w1elkfoh mocarstw oświad
czył dziennikarzom, że przedstawiciele rzą· 
du USA, Wielkiej Brytanii, Francji i Chin 
przepro~adzili ni~oficjal.z.ią ~ymian, zrlań 
w spra•::•ie wysłama armu m1ęd;;ynarodowej 
do. Pale-ttyny po wygaśnieciu ma.nctatt.? bl'Y· 
tyJskiego. 
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~r. 7 (129)' MOSTY Str. 3 . k. • A 1 · k • ' Kron i ka kulturalna Ben-Gurion os arza ng I ow J.L.Perecwjęzykaaae'elskim 
• Nakładem IWO (żydowski Instytut Nau-• w· zywa Narody z1·edn'oczone do 1·n1erwenc1· 1 kowy) w Stanach Zjednoczonvch ukazał się 1 

pierwszy tom utworów J. L. Pereca w prze· dl kładzie angielskim. W tomie ;;ym obok prze-TEL-AWIW (obsł. wł.) Przewodniczący I W dalszym ciągu Ben:Gurion odrzu,<:~ trzeba, '?raz prą,wdziwie dobrą wolę a u- kładu zawarty jest iednocześnie oryginał. EO' k t A enc ·i żydowskiej D Ben- niemadre próby poszukiwaczy sensacJl trz~ania pok<?J~· . . a.z· . Między innymi znajdują się następPjące U · ~if0: %;ilinko~ał ~ prasie oświad~zenie, ~dndentYfiktowania ruZcahchuosdyzi~e~?i1sutbyczWnesgcoho~ dzfil1~~roJ.n wyapd;~~:Fwk; ~~~~Jow•tmir~~~ki:~ twory: „Jeżeli nie wy~ej", „Trz.v poduk~ •, kt · yt nn · Je ą ze s ron na „ · ff ł K · „Siedem sytych lat" l cały s.rereg c.powi.a-w „K::zna~~lci~·a1jis~w nie oznacza- dzie". Ozna~~ałoby to zlekce'Y~~e~! ~~~; :~ ~kp~~ie0Jzł:ft"ś!~a~~j~~c nai:o~ow~i~~ <lań chasydzkich. ją jedynie powtórzenia rozr1;1ch~w 1!)36 .- ~e~h f:f~~~..1z~b!s~Ó1~ ~~~1~ły ideę ut· gielskfemu. Dobrodziejstw. ~eklaracji ~al- ----~9 roku. Tym razem wypo_w~edzian<? WOJnę y „ . , stwa żydowskie~o. na zasa· foura nie zapomnieliśmy i .me zapoI!lmmy. • k d . I z· ó pr~eciw)r<? nasze.mu bytowi i nasze] ska::o- ~~z~~jje~~ści opiera się tez polityka By- RóW?lleż. naJlze pragnienie. po_kOJOW~g? Ksiąz a o u Z'3 e ' " dz1elnosc1, przec1wko uchwal~ O~Z. ora . · t a wspołżycia z narodem arabskim ~ue zmme„-chociażby częściowo naprawia. ~iatorycZ!lą JOillS yczn . szyło się. Sztandar syjonizmu Jest s~an· tran cuskich w rucha op.otu krzywdę, wyrządzoną narodowi zydowski~- darem pracy, pokoju i prorp-esu. Lecz mu. Podczas 'Yo.iny ś_wiatowej ~ostali zm- PRACA, PROGRES, POKóJ. wszelkie intrygi i k~'Ya\ye atak.1 ?deprzemy szczeni przywodcy hi~leryzmu. i faszyzmu „żądamy od Narodów Zjednoczonych, z całą silit. uporem i swiadoruosc1ą słuszn(l-- lecz ich uozni<;>wi~ l pom<?c~1C:'( na. Sro_d- pomocy moralne.i i materiahiej. Lecz po- ści naszej obrony. . . . kowym Wschodzie Jeszcze zyJą i działan. moc ta nie nadejdzie i nie będzie skut~cz- Jiszuw i naród zydowski me będą szczę: próbując podsycać przeciwko nall'. masv na, jeżeli sami nie potra.fimy zo~ga:mzo· dzić ·swych wysiłków i ofiar~ości .w teJ arabskie w Palestynie i w sąsiedmch kra- wać skutecznej obrony i wykazac siły w wojnie .._ aż ao zwycięstwa, ktore mew::it-jach. każdej chwili, kiedy zajdzie ku temu po- pliwie osiągniemy. W dalszym ciągu Ben Gurion o.st.·11rża 
wladze brytyjskie. iż nie wypełniły swych 
obowią.zków w dziedzinie zapewnienia bez
pieczeństwa "mieszkańców kraju. własnymi 
silami. l 

Niejedno nrzyrzeczenie dane nam ·zosta
ło złamane. Utworzenie państwa żydowskie go, nasza przyszłość narodowa, - ;r,ale_żą 
od naszych możliwości i chęci - zapewnienia własnymi siłami pokoju dla jiszuwu. 

Wbrew nasze:i woli narzucono n1:1.m wo:i· 
nę: będziemy bronić się wszY1'tkitni sił11mi. 

Nasza obrona tvm razem różni się od o
brony w latach 1936 - 39 .. Obecnie musimy bronić czterech spraw: całego :iiszu
wu. grll.nic państwa żydowskiego, postano
wień ONZ, każdego roieszkańc11. waj?nące
~o pokoju w naństwie żydowskim, !Zyda, 
Anglika i Araba. 

„NIE JESTE~MY ODOSOBNIENI". 
Tym razem - nie iesteśmy tak odosobnieni mimo. że rząd mandatariusza rów

nież w przeddzień wycofania się z kra iu -
sprzeniewierza się nam i swoim międzvnarodowym zohowią.ziiniom. Sumienie świata, którP. znalazło swój wyraz nJ1. zgromi>dze
niu 29 listopada - nie zayriedziP nas. Wojna. któTa uczniowie Hitlei'a na Srodkowvm Wschodzie ogłosili nrzeciwkn nam - jest 
również woiną. pner.iwko ONZ. 

Przewa~aiąca więk~zoM ON?.:. a w pierwszym rzP.d7.ie dwa naipotęż1'ieji:i7.e mocarst
wa na świecie zobowiązałv się utworzy~ 
państwo żydowskie. Uchwała ta nie stanie 
sie nieznaczacym świstkiem. 

1·pisanfe Czechosłowacji 
do Złotei Księgi 

Komedia „nieinterwencji" w Palestynie 
LONDYN. Richard Crossman występując w radio angielskim z omówieniem obecnej 

sytuacji w Palestynie stwierdził, że nasuw~
ją się dwa zasadnicze problel!lY: kto z.realizuje uchwały ONZ. oraz .iaki będzie los 
uchodźców w obozach. 
Omawiając stanowisko Zydów i Arabów 

Crossman ·stwierdził, iż Arabowie zdecydo
wani są użyć siły, by nrzeciwsta~ić się po
działowi Palestvny. żydzi natomia-st są go
towi na wszystko, by utworzyć swe własne 
państwo. Toteż panuje przekonanie, że gdy 

15 maja Brytyjczycy opuszczą Palestynę -
co jest rzeczą nieuniknioną - w kraju za
panuje chaos. 

Crossman porównał sytuację w Palesty
nie do sytuacji w Hiszpanii w okresie woj
ny domowej. Kraje arabskie pomagają Arabom palestyńskim, wysyłając specjalistów 
i dostarczając broni. Embargo amerykań
skie na broń do krajów Bliskiego Wschodu uderza tylko Zydów. Powtarza się więc 
dawna komedia „nieinterwencji". 

-~~~~~~~~ 

Ob~wy·. amerykańskie 
o rurociqg naftowy w Arabii 

LONDYN. - „Daily Herald" donosi z 
Waszyngtonu, że w drodze na Srodkowy 
Wschód znajduje się 200 specjalnie wysz· 
kolonych oficerów amerykańskich, którym 
powierzono zadanie ochrony rurociągów w 
Arabii. Oficerowie ci otrzymali rzekomo roz 
kaz wysadzenia rurociągów w powietrze w 
razie kryzysu. 
. Finansowane przez Stany Zjednoczone 
prace nad budową rurociągu z Zatoki Perskiej do Haify - zostały wstrzymane. De
cyzja nastąpiła po antyamerykańskich de
monstracjach w Arabii i konieczności wy
cofania pracujących nrzy budowie rurocią· 
gu robotników amerykańskich. 

LONDYN. - Toczące się obecnie w Lon 
dynie rokowania między Wielką Brytanią 
a Irakiem w sprawie rewizji sojuszu, mają 
się zakończyć w ciągu tygodnia podpisaniem 
nowego traktatu. W kołach politycznych 
twierdzi się, że w nowym traktacie Wielka 
Brytania będzie miała prawo posiadania 
pewnych baz wojskowych, oraz korzystania 1 ułatwień tranzytowych w razie zą.istnie-
nia „szczególnej sytuacji1

', . 

Ponadto Anglicy będą w dalszym ciągu 
'izkolić oficerów armii irackie.i, oraz dostar 
czać broni i wyposażenia wojskowe. Nowy 
traktat ma być zawarty na 8 lat do 1956 r. 

o perspekty -wach 

Vka2'ała się w druku ksiątk~ poEty t.y
dowriki.-go Dawida Knuta, omawiająca 
udział żydów francuskich w ruchu opnru 
od 1940 r. do 1944 r. Jest to świadectwo bo
haterstwa żydów, którzy wakzyd w :--d
nym szeregu z Francuzami, prz\!Ciwko hit!e rowskiemu wrogowi w ciągu czterech lat. 
Książka zawiera dużą ilość ilustracji i zdjęć 
z życia ruchu oporu. 

Encyklopedia hebra:ska 
W Palestynie ma się ukazać encyklopedia 

hebrajska. Encyklopedia ta będzie się skła
dała z 16 tomow; które będą zawierały 46 
tysięcy szerszych omówień, 100 tysięcy 
drobmejszych omówień, oraz 3.00-0 map 
i ilustracji. 

Dla opracowania tak wielkiego materiału zmobilizowano prawie wszystkie siły nauko
we w Palestynie, większość profesorów Uni wersytetu Hebrajskiego, wykładowców 
technikum w Haifie, lekarzy Hadassy, oraz wybitnych specjalistów. Oprócz naukowców 
krajowych - zaofiarowało swój udział oko
ło 30 laureatów Nobla. 

Prace zostały rozpoczęte przed czterema laty i już w przyszłym roku ukażą się 
pierwsze dwa tomy. 

„Mfszmar" w zwiększonej 
ob!ętości 

W styczniu br. „Miszmar" zacznie się 
ukazywać w zwiększonej objętości 

Również proces druku zostanie przyśpieszony, dzięki nabyciu najbardziej nowoczesnej, amerykańskie:i maszyny, która ostat
nio została sprowadzona do Tel-Awiwu. 
Maszyna ta odbija do 30.000 egzemplarzy na godzinę. ..... ____ _ 
Akadem·a z okazji 30-lecla 
śmierci Mendele-Mojcher 

Sforim w Kijowie 

LONDYN ( obsł. wł.). Odbyła się tu uro
czystość przekazania aktu wpisu do Złotej 
Kc:ięgi KKL rz·1du czechosłowacktPgo, mi
nistra sriraw zagranicznych CSR Jana Ma
saryka, oraz ambasadora Czechosłowacji w 

wykonania decyzji ONZ 
Z inicjatywy Związku Pisarzy Radziecczywiście powstanie, podczas gdy państwo kiej Ukrainy, ·gabinetu żydowskiej kultury arabskie nie zostanie utworzo'le. W tym przy Akademii Umiejętności USRR, oraz wypadku obowiązkiem Komisji byłoby do-

Londynie B. Kratochwila. LONDYN (obsl. wł.) Jeden z członków 
l 'rz"'ri.3i.'lw•ci'ele KKL z uznaniem po"he- Komisji Pięciui w przejeździe przez Londyn zakomunikowa dzienmkarzom swe zdanie o ślili ' rl)lę Czechosłowacji przy powzięciu de- perspektywach wykonania decyzji ·oNZ. cyzji ON~. w ~nrawie utworzenia psnstwa Delegat powiedział m. in.: 

pomóc rozwojowi państwa żydowskiego i biura naukowej propagandy przy Akademii 
żydowskiego, oraz jej stanowisko politycz- „Czekam na informacje, .które ma otrzyne. jako „twierdzy wolności" w 3rodkowej mać. Kom!sja· Pięciu, by ostatecznie wykrrEuropie. stahzowac swe po~lądy_ na spra~ę pa~est~-W odpowiedzi swej dr Kratochwil stwier- ską. Dotych~!lS me ~iem o wiele. w1ęceJ o · „ · „ . t Palestyme, mz przeciętny czytelnik gazet. dził.. iz r~ąd Czech?sło~acJi s-pełn~ł ylko , śledze jednak uważnie za rozwojem wy-SWÓ] obowiązek. po?ie.raJąc B.S1'!a~Ji: naro· padkÓw. · dowe żydów. OznaJm1ł_ on rówm;z. ze pa:- „Moim zdaniem, istnieją trzy możliwości: lament. c~ech.o~łowacki uchwalił dotacJę pierwsza, która jest dziś nieprawdopodob· trzech i poł miliona koro~ _na rZPCZ hudowy na, - utworzenie dwóch niezawisłych szkoły w Kfar-Masaryk i Jest zdecydowany państw - żydowskiego i arabskiego - w wznieść pomnik Jn1 pamięci ofiar żydow- miesiącach wiosennych. Bardziej prawdo-skich w obozie w Teresinie. podobnY_ID jest, że państwo żydowskie rze-

zaproponować :iednocześnie ONZ, by do - odbyła się w Kijowie akademia poświęczasu znalezienia rozwiązania w arabskiej C?na 30-leciu śmierci Mendełe Mojcher-Sfoczęści Palestyny trwał mandat brytyjski. rrm. 
Istnieje również trzecia możliwość, że w Akademię zagaił wiceprezydent Akademii ciągu najbliższych ty~odni i miesięcy okaże Umiejętności USRR, akademik Aleksander się, iż zarówno żydzi, jak i Arabowie nie Iwanowicz Bilecki, który obszernie omówił dojrzeli do niepodległosci i podział kraju znaczenie zmarłego pisarza dla całej litera.iest niemożliwy. W takim razie obowiąz- tl!XY radzieckiei. Mówca podkreślił orgakiem Komisji Pięciu byłoby oznajmić Gene- mczny związek Mendele z wielką. rosyjską ralnemu Zgromadzeniu, że plan ·podziału literatu~ą, oraz wpływ Gogola i Sałtykowajest niemożliwy do realizacji i prosić ple- Sz~zedrina na ~"."?rc~oś~ Mendele„ Wszyscy . . . . mowcy podkreshh wielkie znaczenie Mende-num ONZ, by wyciągnęło odpow1edme wmo le jako progresywnego pisarza, realisty i ski z zaistniałej sytuacji". satyryka. 

11. 
Gorączkowałem. Straszliwy ból przenikał . Nazwisko było mi znane. Anatol Pagar, ]. Pal~i Tl H s ' · d ·k k • · Bł d k ó' 

mezwykle utalebtowany artysta, oddał się <:. um. . a,rin mme o szpi u osci. ą zący wzro m J do dyspozycji morderców i pozostawał na z d • • k d h • przeczytał na ścianie: „Paul Maczni, 2 służbie ich krzykliwej propagandy. Lecz ·z Ie n n I a sp a o c ro n I ar z a czerwca 1944 r.". Był to prawdopodobnie 
te:n brat jego, jak bardzo był ludzki! Nie 

mój poprzednik, mieszkaniec tej celi, ofiara wiem, !1Iaczeg:o od razu obdarzyłem go 
nazistów.„ Dlaczego go aresztowano? Czy ' zaufamem. Nie przeszło mi nawet przez zienia, mimo, że również była w posiadaniu j Jak długo potrwa, póki znajdziemy się żyje jeszcze? Zbiry faszystowskie nie myś-

myśl, iż może być przez kogokolwiek na- stacji nadawczej _ _ _ pod szubienicą? A Chana? Czy żyje jesz- lą_ długo. Bez zastanowienia oddają czło-desłany... · Był~~ zdruzgotany tą nieoczekiwaną wia I cze„.. wieka w ręce kata. - u:~okój dsię i nabiekrz ~walgi ! s.ą1 oni domoscią. . . . . Nie, .nie powieszą mnie.. Prawdopodob- Na. ścianach widniały nazwisk" i daty. 
wpraw. zie na wyraz 0 rutm, ecz 8 edz- . A z17tem. Chana rówmeż ~o~tał!ł się do me będę rozstrzelany. Ostatecznie, mam Prymitywny katalog, wyryty gwoździem w - two me potrwa długo. Postaraj się prze- m~woh, J:?rzebywał,~ w tym, ~ięziemu: ~rozu pełne prawo domagać się tego. Jestem prze tynk. u. Cy_fry od 5 do 26 - pokratkowane 
trwać do końca! miałem_, ze „stary_. wymyshł. tych nięc l~t, cie" żołni· "'rzem... k 

- W jakim celu? I tak nie uwierz" mi... ""y mnie pok ... dn „ . ł z. "' - i nazwis o człowieka. Dwadzieścia jeden l r . k . . "" u us oic. ;c,a ą miarą me mog Mus t lk • · ł · dni siedział zatem Dancyo1· er z Sze"'etu „, 
-.oruec oncow, zawisnę na stryku... J'edn k w f t · , h' t „ d · zę y o uprzec się przy s usznym zą- . . .., . " ,., "' . a, Y l:'n azJowac. is ?rn ~ z1ewczy- daniu - i wybrać piękną śmierć Może te1 celi Nr. u oddziału kontrwywiad•1 mini-

- Nie bądź dzieckiem! Wszyscy wiedzą, me, cor~e pisarza węgierskiego, z apa:ra- znajdz' . kt ś kt . h' t : . . sterstwa wojny! w jakim miesią.cu w ja-że jesteś skoczkiem angielskim i do te~o temDlrtadiowy!ll ! . . .
1 

. , . śmiercie j1ę pri'eśle 1.~ ~~~!~zy~~g~ę God~~ I kim roku miało to miejsce. _ Da~cy11ler 
porucznikiem. Niemcy nie wieszają brytyJs· a ego więc me ZJaW1 a się w c>mowio„ · . . · ."" · · . na1·widoc n· · · · · ł Pd 
kich oficerów. . nym miejscu. przybyła do Buda esztu ·a- smierc - to rzecz memała. Można najpięk- . . z ieJ me przyw1~zywa 'Ya~i o Odetchnąłem z ulgą. Dowiedzieli się za· ko w·ęźn" k. 1 b 'ęt . t ż p J niejszy żywot zohydzić w ostatniej chwili I taktc~ drobnostek„. Poczynił te zapiski wy· t~m. że j~stem spadochroniarzem brytyjs- ciu d~ mii~~t!: .. u UJ 

0 Ją u po przy y- Jak. pięknie byłoby podać kom~ndę pl~~ · ~~~~\ee""~lar::ił;:n~~~~fYt~~· s~u?iewk;gj kim. A więc aluzja do stacji nadawczei nie C:i1ana w. więziPr·iu' Któ::· i?OZO'>~ał z na- tonowi. e~zeku,~yjnemu ! _ętanąć pr.zed nimi nikt ni; dowiedział się, że żyd Danc~~ier z była wyssana z palca. Stiopa był jedynym szeJ $8:r~tk1? ~~r~c. wp~dme w ic~ rę~e! pod „s~i!lnką i rzucie. ostatni rozkaz: Szegetu _ który zamierzai czymkolwiek 
człowiekiem. który widział mnie w· mundu- wczes?IeJ. l.ub. pozmer . Nie ulega rowmez „Ba~znRsc ! Cel przed namt ! Kula w serce„. wpłynąć na bieg wypadków _ więcej n;e rze. Albo.„ Znaleźli mundur wraz z a para- wątphwosc1, ze Margit .i est aresztowana. W Ogn~a ! istnieje„. tem radiowym. Jakby to nie było - .i est jaki sposób mogła im wytłumaczyć fakt Nie wiem, czy dopuszczą mnie do słowa. . r~eczą. pewną, że stacja nadawcza znajduje widzenia się ze mną? Wszystko stracone! Na wszelki wypadek, spróbuję? Nawet, l}klękłem i j.ąłem paz!1<?kc;amt wy~ra:~y-. się w tch rękach, może nawet -- w tym bu· Dowierzone nam dzieło ocalenia tydostwa gdy zabronią. mi mówić, z ust moich padnie wac svye ną,zwisko na sciame. '}'falezy .lO· 
<lyuku... węgierskiego już po kilku wstępnych po- rozkaz. Niechaj nie opowiadają 0 mnie, że zostawić epitaf11;1m dla tych, ktorzy. przvj· - Widzisz - mówił w dalszym ciągu ciągnięciach skończyło się zupełnyin fias- postradałem zmysły. Nie pozwolę zawiązać tlą. ":N ten sposob. s~worzymy_ łań~u~h nre· stary_ Pa~ar - przed niespełna dwoma ty-

1 

kiem .. „ A jaki los oczekuje nas - wyko- sobie oczu. Pragnę, by śmierć moja urosła skonczony - dopoki zabraknie mieJsca na godmami by la tu spadochroniarkJ., córka na wców? Zamęczą nas na śmierć - a jeśli do _znaczei::ia s,ymbo~u -,- by prz~s~le P<?ko- ścia.nach, a ziemia soęnznieje naszą mę-pisarza węgierskie~o. Nfl.zwtsko uleciało mi nie skonamy w torturach, nrzekaża nas ka- lenia dow1edz1ały się, Jak odwazme zgmą- czenską. krwią. z pamięci.... Zasądzono ją na pic;-ć lat wię- towi, · łem. . 
(d.c.n.) 
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Łańcuch praso\Vy 
Dr MARGULIES - Leg.nica., w~wany pnez 

M. SADE, is.k'łil!da zł 1.000. 
A. KOSOWSKI - Wa·IlSZawa, wezwa111y 

pr;zez P. LEWINA, slkq·aida zq z.ł 1.000 i wrzyrwa 
ob. ob.: T. Fu=ańsiką - WilJffiZawa, E. Fcraj
ta.g - Łódź, Sz. Grubera - Wa•rszawa . 

J: BRACHFELD - WaiJ"Srl:awa., weziwa.ny 
pr21ez M. HILFERA, sklaida 'Zł 500 i wzywa ob. 
ob.: G. Goldfarb - Łódź, J. Kilberga - Wau:
·S121awa, S. We.in•be·r.ga - Wansa.ia:wa, M. R,au
cilera - W<WS.wwa. 

MIECZYSŁAW WiBINToRAUB - Łódź, we
~walil.y pr7Jerz I. GOSKINIDA, slklia.da Ził 1.000. 

A. ZAJ.FE - Łódż, wezwarny pr.z.ea: A PO
ZNAŃSKIEGO, skLaida Z!! 500. 

SZ. KRON - Łódź , składa z·ł 1.000 i wzy
wa ob. o.b.: A. Hoifilalta - Łódź, M. Fils7.1Ilam.a
łódź. 

L. GÓRALNICKI - Łódź, składa zł 1.000 i 
rwzywa ob. ob.: M. Damd •gi'ern - Łódź, A. Blie
lewdez:a - Woa;rs.zilJwa. 

BORENSZTEJN JÓZEF - Za.ry, wezw.amy 
prziez J. POSTOŁA, &kłoada ~ 200 d w11.ywa ob. 
oo.: Fwtarfaisową G. - Zary, A. Lukrk - Za" 
ll'y, dra H. Kiudi.s'Zla - ŻMy, J. J.owj15-za - Zairy. 

Dr MARCIN ZELIKEoR - Szcze.oin, 6ikłada 
Zł 500 i wzywa 01b. ob. : dra E. Licliita - SZ1crze
Qln, dr·a B. Melbz.geira - S=eooim, dra D. Ze:ry
kiera - Tell-Awd.w, dra A. Woa.ss511SZ'tajlllla 
S.=ec:iln, dra L. K.o!rewa - S7JC'Leciin, dra T. 
Oreicbsle1ra - S'l'CZE!cilII. 

ERNST ZYGMUNT - Gliw.ice, składa zł 
500 .~ wzywa ob. ob.: J. Heirn'benga - . GHwice, 
L. Grtinspaina - Wa.łbr.i:ycll., B. Hi·r.schl.hor:ta -
Gliwice, H. Hiiirszhorna - Gliwi<0e. 

WAKIERMAN A. Legnioa, Slk1ł-aida zł 500 
1 wzywa o:b. ob.: D. Taiśma - Le.graca., Zy~be.r

nad1a - Leigruiica, Sz·ewa - Le;giniooa, E. Kejz
mam.a - Lęgl!JJica, M. Srz.k.1a:rza - Jawor, J. 
Bermana - Legnica, J. Ryiba.k.a - Pairyź , M. 
Nirembeir:ga - Legn.i<0a, M. Ba1j•tll:a - Legnica, 
Pollilwodę - Lergnlica, Hirsz,eruf-eltla - Legnica. 

Dr DA W1D ROTHSTEIN - Le91I1ffica0
, s;l(!a·fo 

'Zł 1.000 i W'lywa aidw. Roserustra.ucha Joa.kuba
Wrodaw. 

LEWI GENIA - W<trs.zawa„ składa zł 1.000. 

DRECHSLER T. - W:rocław, werzwany 
pwez I. ROZENFELDA, skłaida zł 500 i wzywa 
olb. ob.: A. Bli·rkenfełda - Wirodoa.w, SIZ. l\falca 
- Wmcłaiw , Ch. Becheira - W :rocl11.w, S. Fi1n
ka - Bi:ellisko, dinri:. Alntosieiw.im:ów - Wirocł;i.w, 
M. AII1isfelda - Wirodaw, B. i M. Ber1i.ne1'ij, -
Wirod aiw, A. HUlleaa - Wrocław, J. Roz€nfeil
da - Walbrzycll (B,ia'ły Karmi•eń), J . Grot;sa -
W:rndaw. 

M. GERBER - War.s.za•wa, składa :ził I.OOO 
i wa:ywa ob. oib. : Z. AfOiilsohna - Sz1tokh'l lm, 
R. GJldmanoiwą - Wa.rsrz.,awa, A. Ajlzenbacha 
- Wa•;;':f.av.ia, E. Jel!Wa - W <11r&Zaw a. 

S. STEPHANUS - Łódź , wezwainy :,> ~·~ez 

;(A$ZUBA, składa zł 500 i WZ'f'Wa ob. N. Si pH
heirga - Łódź. 

H. PERTES - Łódź, wezwa1I1y pirrzez JAKI
REW~CZA, skiada zł 1.500 i wrz:ywa ob. ob.: 
Sz. Sz.ar.nkkie,go - Łódź, L. Flaioberga -
Łódź. 
MARKOWICZ-Zą!bokow1i.ce·, składa zł l .OG!l 

FUKS MEIR - Kieke, W€11JWany przez !VIE
IRA FRYDENSONA, składa 7J 500 i wzywa 
ob. ob.: P. Ajzeil!bel'g•a - l(lieł<le, I. Kahanego 
- Kie1~e . 

WAJNTRAUB LEON - Sosnowiec, .składa 

vł 2.000 i wzywa ob. ob.: H. Sto.rozumę ·- So
snowriec, H Roize.nesa - SosnolW'iec. 

CZYTEtLNlK „J" - So'Sl!lOWioc, skła da zł 
1.000. 

IGRA STEFAN-Sos1I1101W'iec, sk~da Ził UlOO 
i wzywa ob. o•b.: Sit lJLnJmwski,eg·o - Killto
wiice, Soti,egloi'Za - Katowice. 

TRAUB JAKUB-Sosnoiwd•ec, składa zł 500 
i w zywa ob. ob.: J. JaJffe - Wamszaiwa , dra 
I. Nuttmana - Wairsmwa, Szip.i,egelrna'lla -
Woillrs11aiwa, dr.a J. I1n.g,SJtera - SolSlnrow:i•ec, Wł. 
Zmigro da - Sosnowi:ec. 

S. GERSTMAN - SosnO'Wi&, skil:ada zł 
1.000 d W1!.ywa ob. ob.: A. Grinblatta - So
Slllowiec, Gelba rda - So&n.ow.i•ec, Lu.st}'9ie ra I. 
-. SosnroWliec. 

WERA SZARF - Sosnowii·oc ,' • skł0a<la zł 
1.000 1 wa:ywa ob. ob.: R. Zyimgie ra., W. Buch

. waij:za - Będ:zlilII. 
ŻMIGROD ST.-Sosno•wiec, Sikład'3 . 7Jl 1.000 

i wzywa ob. ob.: I. Re1i1I1era - So1S111.owdoc, dyir . 
J. Bierzwińs:k:iego - Sosnowiec. 

IZRAEL LANDAU - Sos:nowiec składa tl 
1.000 i wzywa dra Rzędow'5ikiiego-SoisnoWli•eoe. 

A. MOSZKOWICZ - Soisnowioec, składa 
z'1 1.000. 

H. i R. SZWAJCEROWIE - So5111owiec, 
składają zł 1.000 i wzywaiją Adeolę Najfel<l 
S OISnOfWliec. 

GELDBHARD S. - Sosnowii•eG:. 6!kłaida zł 
1.500. 

A. SKOCZYLAS - Sosnow:iiec, s.kła1da zł 
1.000 i wzywa ob. olb.: K. Rorzenfolda .- Łódź, 

J. Akmaon•a - Łódź, Po,J.ruikowa - Byitom, Baj·t
n.era - SoSIIlowiec, KT-0nein1beirga - Jelein:i:a 
Góra. · 

HENRYK ZYNGIER - SooSnowfoc, Składa 
zł 1.000. . 

IGNACY REINER - Sosnowiec. składa zł 

500. 
Adw. URSZTEIN - SoSIIOIWliec, sikłaidu 7l 

500, . 
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Otwarcie WystaJY Zhi. rowej 
Grupy Plaslyków-~ydów w Lo zi · 

W n~edzielę, dnia 11 st ycznia odbyło się stkim tym,' którzy tworzą i rozbudowują 
otw~rcie '\YYstawy Zbior owej Grup y Plas- naszą rodzimą kulturę. 
tykow-żydow w Lodzi. Następnie zabrał głos przewodniczący 
Uroczystość zagaił pn:ewodniczący Gru- Centralnego żydowskiego Towarzystwa 

.pY H en_ryk Hechtkopf, po czym zebrani Kultury i Sztuki, pisarz Efraim Kaganow
Jednommutowym milczeniem uczcili pamięć ski. 

l ł h · · · „Stara sentencja żydowska głosi, że 
.po eg yc smiercią męczeńską plast yków świat nie może zae:inąć tak długo, dopóki 
zydowskich w Polsce. ~ istnieje w nim choć jeden prawdziwy „ca-

Imieniem Zarządu Miejskiego 1:n·,,emówił dyk". To samo można powiedzieć o kultu
do obecnych pr ezydent m. Lodzi ob. Sta- rze każdego narodu. Dopóki tworzy dlań 
wiński - wywodząc, iż nad obecna Wysta- choć jeden dobry artysta, naród ten zasłu
wą zaciążył cień zagłady sześciu milionów guje na miano - narodu kultury. 
żydów europejskich, lecz kładzie :;i.ę n a niej Było wśród nas i jest obecnie sporo do
również cień za borczego imperializmu, któ- brych malarzy - i podkreślić należy, że 
ry dąży konsekwentnie do odbudowy fa- większość z nich śmiało można z&.liczyć w 
szyst01,yskich Niemiec. W <>b1iczu Le i groźby poczet „cadyków". Albowiem droga artysty 
skazani jesteśmy przede wszystkim na żydowskiego jest ciernista, wielka jest je
własne swe siły, na własny potencjał ~os- go nędza i otaczające go zapomnienie - i 
podarczy, albowiem „tylko z silnym hczy bardzo często zdarzało sięh że samotność 
sie świat" . W dziele walki o Demolrn1rję l oddalała od nas najlepszyc artystów, któ
Ludow~ przodującą rola przypada w udzia- rzy u obcych musieli szukać ciepła i zrozu
le ludziom pióra, mistrzom pędzla i wszy- mienia dla swej szlachetnej sztuki. 

Wymiana listó.w między Mapai 
a partiami lewicy 

Tekst listu Mapai 
Do paTtii Leachdut-Haawoda-P-0alei-Syjon i do 
pa11lii Haszomer Hacair. · 

„P-0 wielkiej decyz.ji politycznej, która za
padła w, ONZ -Oraz w oblicz.u zadań stojących 

wobec nas wszystkich w zwiiązku z utworze
niem i budową państwa żydowskiego, na ostat 
nim po.s.iedzeniu CK partii Mapai. rozpatr.z<>no 
p001-0wnie postulat z.jednoczenia syjonistycmo
socja!istycznego, robotników palestyńskich -
jako nakaz chwili. Zapraszamy Was na spot
kanie w tej sprawie. W pertraktacjach weź
mie udział z naszej strony towarzysz Ben
Gurion i na jego pr-0śbę proponujemy termin 
spotkania wyznaczyć na 9. 12. 47 o 8,30 wie
cz-0rem. 

'Będziemy Wam wdzięczni, jeżeli zgodzicie 
się na spotkanie w wyżej wspomnianym ter
minie i wtedy uzgodnimy z Wami miejsce 
s•po·~ka'lli a . 

Jeżeli nie odpowiada Wam termin, prosi
my Was porozumieć się z .nami dla uzgodnie
nia innego terminu". 

Odpowiedź par tii Leachdut-Haawoda- Poalej
Syjon i Haszomer Hacair 

„W odpowiedzi na Wasz list z dnia 4 grud 
nia w sprawie propozycji rozpoczęcia pertrak
tacji z Wami o zjednoczeniu syjonistyczno
socjaJ.i styoznych . partii robotniczych: 

Pertraktacje o zjednoczeniu między partią 
Leachdut-Haawoda-Poale1-Syjon a partią Ha 
szomer Hacair, fakty-:znie zaikończyły się i 
w".A:roczyły obecnie w stadium realizacji. W 
tym zjedlnoczeniu widzimy decydujący k.ro'k 
dla !?konsolidowania społeczeństwa robotnicze 
go w obecnym okresie. Różnice W poglądach i 
w taktyce politycznej oddzielające Waszą 
partię od par·tii opozycyjnych w związku pro
blemami politycznymi, jiszuwu i E-Iistadrutu -
nie dają podstawy do żywienia nadziei, iż 
moŻilla zrealizować óardziej szerokie zjedno
czenie politycme na danym etapie rozwoju. 

Natomiast jest nakazem chwili utworzenie 
frontu partii syjonis-ty<::zno-socja!istycznych w 
związku z przygotow aniami do utworzenia 
państwa. 

Front taki powinien się oprzeć na zapew
nieniu hegemonii syjondstyczno-socjalistyczne
mu ruchowi robotniczemu, na rzeczywistej sa
modzielności państwa, nu zaipewnien:iu mu de
mokratyczno-lmlowego chara~teru, samodziel
ności dzieła k1asowego robotników palesty1\
skich oraz na zachowaniu społeczno-chaluco
wego charakteru sil . b~ieczeństw!:;_ 

Jesteśmy gotowi spotkać się z Wami na
tychmiast dia omówienia utworzenia tego fron 
tu i wytyczenia jego drogi we wszelkich dzie
dzinach twórczości i . walki." 
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~ Wieczór Współczesnlei Poezji Hebrajs_kiej ~ 
~i_ • ud"•"m Natana Grossa i=:=-

JV programie: 
Ref erat oraz l'eC}}tacje utworów hebrajskich w przehladde pąlskim. 
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NOWY JORK. - Przewodniczący De-\upo~ażnieni~. do zak~p~ broni i ekwipun~u 

partamentu Politycznego Agencji żydow- dla zyqowski~h. o~dz1:ilo'Y . w P~lestYll;le. 
skiej Shertok oświadczył, że Agencja podej A~encJa zwroc1 się ~owruez z pro~bą ? Jak 
mie wkrótce starania w ONZ 0 uzyskanie naJszybsze utworzenie w. Palestynie między 

narodowego korpusu WOJskowego, oraz o po 

WROCLA W. 11 stycznia odbyło się w 
Domu Kultury zebranie poświęcone założe
niu koła Towarzystwa Przyjaźni Polsko-Ra 
dzieckiej. Tow. Drechsler powitał przeds ta 
wiciela Towarzystwa, k tóry omówił zadania 
nowopowstałego koła. 

Na zakończenie wyświetlono ciekawy rilm 
radziecki. 

BIELSKO. W sobotę odbył się w sali 
świetlicy Komitetu żydowskiego referat pu
bliczny 'tow. A. Kohana n. t. ,1Na straży po
koju l bezpieczeństwa w Palestynie". Pre
legent szczegółowo zanalizował obecną sy-
tuację w Erec. . 

W części artyst ycznej wystąpili u~zestn}
cy k olonii zimowej H aszomer Hacair, kto
rzy zareprezentowali bogaty program. Na 
szczególne wyróżnienie zasługuje taniec sta
rorosyjski w wykonaniu Ilony Weisberger 
i Matysa. Pr zy fortepianie akompaniowała 
tow. Lili. 

moc finansową dla państwa żydowskiego. 

Mówca oskarżył w swoim oświadczeniu 
administrację brytyjską w Palestynie o 
sprzyjanie Arabom. Oddziały brytyjskie 
przeprowadzają nadal częste rewizje wśród 
żydów w poszukiwaniu za bronią, 

Shertok domagał się wykazania przez 
ONZ w sposób wyraźny, że jest zdecydowa
na wprowadzić swoją decyzję o podziale Pa
lestyny w życie. Stanowisko takie miałoby 
niewątpliwy efekt na dalszą akcję Arabów. 

W razie dozbrojenia żydów, mogliby -0ńi 
wystawić oddziały wojskowe w liczbie 15-
25 tysięcy ludzi. Prosząc o pomoc ONZ w 
dostarczeniu broni, Shertok podkreślił, że 
Arabowie znajdują się w uprzywilejowanej 
pozycji, albowiem państwa arabskie mogą 
dokonywać oficjalnych zakupów broni, prze 
znaczonej następnie dla walczącyck w Pa
lestynie Arabów. 

Mówca zaznaczył, że poruszone przez 

niego zagadnienia zostaną przedstawione 

Komisji Palestyńskiej ONZ. 

Lecz artysta żydowski ...- gdziekolwiek 
się znajdzie - wszędzie unbsi ze sobą swój 
wyraz narodowy. Albowiell1. sfera prawdzi
wej sztuki maJars.kiej jest wzniosłą i oczy
szczoną z niskich, przyziemnych tarć. Dlit· 
tego też mamy pełne prawo wielkich arty
stów żydowskich uważać za naszyeh: 
Izraels i Gotlieb, Lieberman, Chagall, Su
tin i wielu innych - tworzyli dla całej 
ludzkości, lecz pozostali pr zy tym żydami. 

Jednak czas najwyższy, byśmy zrozumie
li, że i nasze nowe budowniotwo kulturalne 
musi mieć swych „cadyków", którzy by 
podpierali nasz chwiejący się świat - zwła
szcza teraz, po straszliwym spustoszeniu 
na ulicy żydowskiej. Musimy zebrać wszy
stkie nasze ocalałe wartości, a w pierw
szym rzędzie - krzewić i kultywować sztu
kę, nauczyć się rozpoznawać wzniosłość 
ducha i harmonię, jakimi każda prawdziwa 
sztuka obdarza człowieka. 

U innych narodów istnieje śr.:isła współ
praca między literaturą, malarstwem i mu
zyką .. Wspólnie odbywają one swe etapy i 
szukaJąc nowych dróg, uzupełniają się _ 
wzajemnie. U nas te dziedziny twórczej 
kl!-ltuz:y są oderwane, odosobnione i nie wy
w1eraJą wpływu jedna na drugą. 

Zorganizowane przed niedawnym czasem 
Centralne żydowskie Towarzystwo Kultury 
i Sztuki postawiło sobie za cel rozwinąć 
szeroką. działalność, by przyswoić kulturze 
żydowskiej to wszystko, co żydzi stworzyli 
najlepszego w dziedzinie sztuki, muzyki i 
literatury; by na tych doslrnnałych wzo
rach bu?ować w demokratycznej Polsce 
L~~<?W.eJ. now.ą kulturę ż~d<?wską - pod
mesc Je] poziom, wytyczyc Jej cele. Tylko 
tą drogą będziemy mogli zostać pełnowar
tościowymi spólnikami bogactw kultural
nych świata. 

Witając otwarcie pierwszej Wystawy 
Zbiorowej Grupy Plastyków-żydów w Lo
dzi - oświadczam solennief iż malarz ży
dowski otrzymał obecnie adres, pod którym 
może się zwrócić w każdej potrzebie. Adre
sem tym jest i pozostanie na przyszłość: 
Centralne żydowskie Towarzystwo Kultury 
i Sztuki. „Imieniem tego towarzystwa ży
cze wam dużo powodzenia". 

Z! kdlei przemawiali wiceprzewodniczący 
Związku Plastyków Polskich ob. Pieniążek, 
im. CKżP - red. Szner, im. Wydziału Kul 
tury i Propagandy WKż w Lodzi -
ob. H ur wicz, artysta-malarz Bogen Alek
sander - po .czym pr"ezydent Stawiński do
konał otwarcia Wystawy. 

Wystawa Zbiorowa zawiera 157 ekspo· 
natów z dziedziny malarstwa, rzeźby. gra„ 
fiJ9. i metaloplastyki następuiących arty
stow :Bekermana Mo.iżesza, Bogena Alek
sandra, Bromberga Maurycego, Ji'a.ingolda 
Józefa, Fogelmana Szymona, Gliksman, 
Sary, Gorszajn Sary, Grynera Rachmila, 
Kaganowskiego Efraima, Lublińskiego Mo
sze, Mucznika Jecheskiela. Muszki Arona, 
Gutmana. Natana, Hechtkopfa Henryka, 
Olszewskiej Haliny, Olomuckiego Bolesła
wa, Pacanowskiego Beniamina, Piaseckie
go Karola, Rajzmana Izaka, Sobel Judyty, 
Szenfeld Doroty, Thomasa Estelle i Wald
mana Zygmunta. 

Obszerne omówienie eksponatów podamy 
.. , je(lnym z najbliższych numerów. 
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Z życia lchudu 
10 stycznia odbył się referat dyr. Agen

cji żydowskiej w Warszawie dra Langnasa 
na temat „Gdy dwutysiąc1etnia wizja reali· 
zuje się". Na wstępie inż. Chajkin zawez
wał zebranych do uczczenia pamięci poleg
łych w czasie_ ostatnich walk w Palestynie. 
Dr. Langnas wygłosił dłuższy referat, w 
którym omówił obecną sytuację w ruchu 
syjonistycznym. Na zakończenie odbyła się 
część literacko-artystycZna zatytułowana: 
„W hołdzie walczącemu jiszuwowi". Ob. 
Zonberg- Szymańska odczytała szereg frag
mentów, poświęconych ostatnim walkom. 

Ogłoszenia d rob "~ 
Dr REJCHER - &pecjailista: weneryczne, skór
ne. płciowe (zaburaenia). Południowa 26, godz. 
2-7popoł. 

Dr ZAURMAN, 15ipecjaJlsta: skóme, wenerya· 
'de. 8-10. 5-7. Nawirot 8. Te1efon 129-39. 

Lekarz dentysto 

ROZ ENC WAJG JAK UB 
Choroby famy ustne/ I zębów. Zęby sztuczne. 
Korony porcelanowe. Łódź, Zachodnia 41 m. S. 
Tel. 140-15. 

Kto wie cokolwiek o Rozencwajgu '.Ale~
.~andrze ur. 1923 r. w Podwołoczyskach, wo
jew. tarnopolskie, l>roszony jest, ·zawiado
mić . łaska;Tie rodzicow, adres: Rozencwajg, 
Byfoni, u •. Ks. Nawrota Mm. 6. 
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suma przesłana jest za ogłoszenie. Adres Redakcji I Administracji: ł:.6dź, , ul. Więckowskiego 4/8. Skrzynka pocztowa 69. T~l. 269·01, Konto PKO 4560. Prenumerata mlesię 
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